N 20. 


Mmka o przemysł górośłąci. 

WARSZAWA, 20 stycznia, 
(PAT) Min. skarbu w porozu- 
mieniu z min. przemysłu i 
'handła komunikuje; 

Po objęciu Górnego Sląska 
w wyniku plebiscytu rząd 

zamierza pozostawić 

tam nadal dotychczasowy sy- 
stem gospodarczy w zakresie 
spraw węglowych i nie weie- 
lać ich w zakres działania U- 
rzędu węglowego a to celem 
zapewnienia tamtejszemu prze- 
'mysłowi węglowemu szybkie- 
go 1 normalnego rozwoju w 
(warunkach w jakich przywykł 
ałotąd pracować. 


ba lew meg Dir. 
* BYTOM, 20 stycznia (Pat). Lud- 
ność (Giórnego Sląska na lewym 
brzegu Odry objawia teraz również 
jabęć przynależenia do Polski. 


emy porectwke: regniamimwi 
rlebistytowemm. - 


BYTOM, 20 stycznia. (PAT) Rząd 
siemiecki wręczy! dzisiaj Radzie amba- 
sadorów oraz rządom w Paryżu, Lon- 
dynie i Rzymie notę protestującą prze- 
ciwko regulaminowi plebiscytowenm, O- 


- głoszonemu przez międzysojuszniczą ko- 


+ = 


misję płebiscytową w Opolu. 


Jemnickie plany niemców: 
ŁONDYN, 20 stycznia (E.-E.). 
„Morningpost* donosi, że Niemcy 
mamierzają zaproponewać sprzymie- 
1 ażeby przyznano im 
Siąsk wzamian za 
ie odszkodowań 
francuskich: 
„Journal de Dobats* zaznacza, 


Cena numern pojedyńczego mrk. 5. 


- Walka o górny Sląsk. 


. 


Tódź Piatek 21 stycznia 1921 roku. 


że Francja nie zgodzi się nigdy na 
pozostawienie bez wykonania wspra- 
wiedliwionych żądań połskich. 


„lama o ostafniej nocie 
niemieckiej, 


PARYŻ, 20 stycznia, (PAT) — 
„Journal“ zamieszeza dłuższy art. 
o ostatniej nocie Niemiec doty- 
czącej rzekomego sprzysłożenia 
polskiego na Górnym Slasku. w 
porozumienia z rządem polskim, 
Dziennik ten twierdzi, że  đoku- 
menty, na które powołuje się 
rząd niemiecki są talsyfikatami 
sporządzonymi w fabrykach mia- 
mteokich fałszerstw, o których ist- 
nieniu rząd niemiecki niewątpli- 
wie musi wiedzieć. „Journal“ jest 
przekonany, że ostatnia mota nie- 
miecka dozna takłege samego nie- 
powodzenia, jak wszystkie po- 
przednie noty tego rodzaju, Spo- 
dziewa stę jednak, że Niemcy nie- 
zrażeni niepowodzeniem bądą na- 
dal nadsyłać podobne noty i do- 
łączać slłabrykowane sd hoo do- 
dokumenty. 


Niemcy odkładają powstania polskie 
na Górnym Sląska, 


BYTOM, 20 stycznia, (PAT) ~=- 
Prasa niemiecka nie pokoi w dal- 
szym ciągu swych ezyteiników po- 
głoskami o rzekomem powstaniu 
polskiem na Uórnym Słąsku. Pra: 
sa ta twisrdzi, że nota niemiecka 
popsuła polakom plany, zapobie- 
gła wybuehowi powstania i wkro- 
czeDiu armji polskiej na G. Sląsk 
w dniu 15 stycznia, ale wedlug 
najnowszych informacji ma to na- 
stąpić w dniu 26 stycznia. 


Represje prasowe, 


BYTOM, 20 stycznia, (PAT)— 
Władze koalicyjne zawiesiły na 8 
dni wydawnictwo „Katowitzer Zei- 
tung“. 


Sprawy kolejowe. 
Wywiad z ministrem Jasińskim. 


(Fel. od nasz. warsz. kor.). 


Minister kolei p. Jasiński 
'w rozmowie z przedstawicie- 
lami prasy oświadezył, że nie 
4opuszcza nawet myśli, aby w 
obeónej ciężkiej dła państwa 
chwili mógł wybuchnąć strajk 
kolejowy. 

Rząd przedsięwziął, co mógł, 
dla poprawy bytu kolejarzy, 
Mnożnik drożyźniany podnie- 
iono do 400, podwyższono 
rozmaite premje, robotnicy 
/warsztatowi zrównani zostali 
ze służbą ruchu. Przedsięwzię- 
to środki dla poparcia koope- 
ratyw kolejowych. Minister 
przewiduje, że w roku bieżą- 
cym deficyt, który dawały ko- 
leje, znacznie się zmniejszy. 
'. (o się tyczy przewozu a- 

rowizacji, to w ostatnich mie- 
Siacńch ministerstwo kolei po- 
kryło wszystkie zapotrzebowa- 
nia ministerstwa aprowizacji 
i państwowego urzędu węglo- 
wego. 


Przed podróżą nad Sekwang. 


WARSZAWA, 20 stycznia. 
(Tel. wł. „Gł. Polsk.*). — Jak 
dowiadujemy się ostatecznie 
marszruta podróży Naczelnika 
państwa do Paryża przewidu- 
je drogę przez Niemcy. Podróż 
ma nastąpić między 28 stycz- 
nia a 1 mMtego. Jutro udaje się 
do Paryża pierwszy adjutant 
Naczelnego Wodza pułkownik 
Wieniawa-Długoszewski. 


WARSZAWA, 20 stycznón, — 
(East-Expresa). Jak donosi „Na- 
ród* dzisiaj wysłana zostanie z 
Belwedern odpowiedź na depeszę 
nowego  premjera francuskiego 
Brianda, zapraszająca Naczełnfka 
Państwa do Paryża. 

WARSZAWA, 20 stycznia. (Tel. 
Wł. „Gł. Polsk.*). Na zakończenie 
odbytej wczoraj konferencji z 
przedstawicielami prasy mivister 
kolei oświadczył, Że wbrew po- 
głoskom, Naczelnik państwa poje- 
dzie do Paryża pociągiem polskim, 
a nie francuskim. Pociąg składać 
się będzie z 7 wagonów i będzie 
prowadzony przez polskiego me- 

anigas. 


Adres Redakcji 
Piotrkowska 106: 


WARSZAWA, 20 stycznia. (Pat). 
Więdzy  premjerem franeuskim 
Briandem, a Naczelnikiem państwa 
Piłsudskim odbyła stę wymiana 

ujących depesz: 
porty żeś He ydy Piłsudski, 
Naczelnik państwa polskiego, War- 
gzawa. Francja gotuje sią, by nie- 
bawem połączyć w swych okrzy- 
kach powitałnych Polskę i wiel- 
kiego patriotą, który ją od naja- 
zda wybawił. Cieszę się, że przy 
tej sposobności dsnem mi będzie 
odnowienie nezncia głębokiej sym- 
patj dła pańskiej szlachetnej oj- 
ozyzny, oraz wysokiego szaonmiku 
àla osoby paca, czemu jań obec- 


— Szef misji wojskowej fran- 
cuskiej gen. Niessel wyjechał wczo- 
raj w podróż inspekcyjną do Gro- 
dna. 

— Obradowany jest projekt 
przeniesienia w stan spoczynku ge- 
nerałów powyżej łat 60 i młod- 
szych szarż powyżej lat 55. (B.E) 


— Na miejsce zmarłego wice- 
ministra aprowizacji, ś. p. Zabo- 
rowskiego, ma być mianowany p. 
Szczepan Nowicki. (E. E). 

— Przybył do Wilna na dłuższy 
pobyt ks. arcybiskup Hryniewiecki, 
skazany na wysiedlenie É Eh 


nie śpieszą dać wyraz zapewnia” | a o 


jąc go, że moje wysiłki zmierzać |* 


będą nienstsnnie do zaoiśnkenia 
węzłów ścisłej przyjaźni pomiędzy 
naszemi dwoma krajami. 


J. E. pan Aristides Briand 
prezydent rady minietrów Paryż. 
Spieszą wyrazić waszej ekscelen- 
cji wraz ż noznciami żywej sym- 
patjł i wysokiego szacunku moje 
najszezersze podziękowanie naę70- 
race Słowa, która wasza ekscelen- 
oja do mnie! wystosował t w któ- 
rych połączył me imię ze wspom- 
nieniem naszego zwycięskiego o- 
poru. Odczawam najwyższą radość, 
ża mnajdę sią niebawom na ziemi 
francuskiej, gdzie będę mógł po- 
zdrowić prezydenta Republiki i 
wasz rege waszą bolaterską ar- 
mja i jej wielkich wodzów, wre- 
szołe, że zwiedzę pòla bitew pel- 
ne chwały, gdzie sztandar polski 
powiewsł obok waszych sztanda- 
rów. Jestem przekonany, że moje 
odwiedziny w Psryżu i Spotkanie 
się przedstawicieli dwich rządów 
niewątpliwie zacleśni jeszcze bar 
dziej nierozerwalne węzły, które 
łączą Francję i Polskę zapewnia 
jąc szczęście i pomyślność obu 
narodów. 

Podpisano Piłsudski. 


kas maki polskiej w Gdańsku. 


GDAŃSK, 20 stycznia. (PAT) Kurs 
marki polskiej wynosił tu dziś w gotów= 
ce 6 i pół przekaz na Warszawę 6. 


Kronika polityki polskiej, 


(Tel. od nasz. koresp. warsz.) - 


Minister spraw zaeranicznych 
ks. Sapfohs wysłał do ministra 
spraw zagranicznych Litwy Ko- 
wieńskiej depeszę, w której zwra- 
cą uwage na to, ż8 prawo 6 prze- 
jęciu gospodarstw osób nleobec- 
nych godzi przeważnie w polaków, 
wśród których wielu jest obywa- 
teli państwa polskiego, a wobec 
tego, że dotąd, pomimo propozy- 
cji polskich, nielstnieją przedsta- 
wicielstwa wzajemne w Warsza- 
wie i Kownie, untemożliwiony jest 
powrót na Litwę obywateli pol- 
skich. Wobec tego rząd polski 
prosi min stra spraw zagranicznych 
Litwy Kowieńskiej o interwencję 
w celu obrony praw obywateli 
ptlskieh, którzy nie mają możno- 
ści powrtu do swofeh majątków. 


(Tol. 6! masz, wsrsz, koresp.) 


W oduu wczorajszym do mini- 
sterstw : spraw zagranicznych na- 


deszły dwa medale złote, przysła- 


ne prze polskiego chargé Qat- 
faices w, Tokio, p, Targowskiego. 
Medale ie zostały mu wręczona 
przez pojsła chińskiego w Tokio, 
jako dar) rzeczypospełitej chiń- 


skiej. dlij Naczelnika państwa i 
ministra Spraw zagranicznych ks. 


Anse GWO piama. W 


i 
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Przed nową sesją sejmową, 


Niewiadomo, czy rozpoczynają” 

ca sią obecnie sesja sejmowa, ber 
dzie ostatnia, czy przedostatnia, 
ale w każdym razia będzie ona 
jedna z najważniejszych. Podczas 
tej gesji rozstrzygną się najdo- 
ułośłejsze dla krajn sprawy, jak 
ostateczne zawarcie pokoju, ple- 
biscyb na Górnym Słąskn i na 
„twie, wytyczenie granio oraz 
sprawa senału. Uchodzi usas nie- 
mal za pownik, że w czasie, gdy 
fazie o doniosła kwestje państwo" 
wa niezbędna jest osławiona jed- 
ność, wykluozzjąca wszelki zdecy- 
dowany program. W rzeczywistoś- 
ici rzecz sią ma wręcz odwrotnie, 
Właśnie w rhwiłach decydnjących 
potrzebna jast polityka jasna i 
stamowcza. 

Oprócz kwestji poszczególnych 
przed Sejmem stanie kwestja o- 
zólna, jak prowadzić politykę za- 
graniczną. Jest to dziedzina wo- 
góle u nas bardzo zaniedbana, — 
A teraz stanowozość jest wskaza- 
na bardziej niż kiedykolwiek, — 
Stary system ślepago trzymania 
sią fartnszka Francji musiałby 
aromotnie zawieść, Sama Francja 
weześmiej czy później musi wejść 
na nową drogę. Wskazuje na to 
nawet obeona zmiana gabinetu 
francuskiego. Stary gabinet upadł 
pozornie wskutek ataków prawicy, 
która upatrywała w mim «bytnią 
skłonność do kompromisa na czacz 
Anglji i Niemiec. — Ale gabinet 
Brianda jeszcze bardziej jest u- 
godowym, a przytem ma charak- 
tor tylko przejściowy, ażeby nto- 
rować drogę rządowi wyraźnie ra- 
dykalsemu. Z tym faktem musi sie 
liczyć i Polska. 

Ażeby te wszystkie sprawy šā- 
łatwić pomyślnie dla Polski po- 
trzebny jest silny rząd postąpo- 
wy, dostosowany do wymogów 
chwili. Niestety, na to zgoła się 
nie zanosi. („Nasz Karjor“). 


Podole ciąży da Polski. 


Jak wiadomo, ludność eztarech 
powiatów Podala, mianowicie Ka- 
mienieckiego, Płoskirowskiego, U- 
szyckiego i Latyczowskiego, orañ 
powiatu Starokonstantynowakiego 
na Wołyniu, usłyszawszy, jakoby 
bolszewicy zaproponowali odstą- 
pienie tych powiatów Polsce wza- 
mian za zrzeczenie się złota z 
rosyjskiego Banku Państwa, — 
wysłała delegacją do Warszawy, 
a jednocześnie specjalne pismo 
dó rady m. Lwowa. 

Na sebotniem posiedzenia ra- 
dy lwowskiej odczytano pubłicz- 

którem ladaaść 


Redaktor, [uh jego zastępca przyjmują wyłącznia od 5-5 po poł X. 
Rękopisów nie zamówionych Redakcja nie zwrąca. 


NAWY ARK 


D 
get 


zwraca się z gorącą prośbą, aża- 
by radmi lwowscy zecheieli wnik= 
nąć w ciężkie nad wyraz położe» 
nie ludności i pomódz swym'wpły- 
wem do przyłączenia tego ksaju 
do Polski, w której widzi jedy- 
nego prawowitego spadkobiercą 
dawnych dziedziców Podoła i z 
którą łączą ją mierozorwalne we- 
zły tradycji wiekowych. W Pol- 
sce też widzi cala ludność tych 
powiatów, bez różnicy wyznania i 
narodowości, jedyną ostoją prawa, 
ładu i porządku, bez których nie 
jest w możności dalej istnieć, ani 
zabrać sią do pracy w celu od- 
budowania zniszczonego przez 
barbarję kraju rodzinnego. Pis 
mo zaznacza, Że w tym celu mu- 
pełnie samorzutnie, bez niczyjego 
naciska delegacja, złożona z przed- 
sławicieli ladności ruskiej, pol- 
skiej i żydowskiej, podążyła do 
Warszawy, aby błagać rząd o 
przyłączenie. 

Radni m. Lwowa powstali z 
miejsc i hucznymi oklaskami przy- 
jeli rezolucję, w której zwracsją 
sią do rządu z usilną prośbą o 
uwzględnienie przy rokowaniach 
pokojowych w Rydze dążności tej 
odwiecznej części Rzeczypospolł- 
tej Polskiej do połączenia jej z 
macierzą polską. 

Delegacja podolska przebywa 
już, — jak wiadomo — w War- 
srawie Przyjęto ją na nudjencjł 
w ministerstwie spraw zagranicz- 
nych, Delegacja w rozmowie z 
wiceministrem Dąbrowskim prosiła 
aby Polska zechciała zrzec sią 
złota i powiaty wspomniane przy- 
łączyć. Wiceminister przyjął ue- 
legatów serdecznie i zapewniał, 
że jeśli sprawa będzie tak posta- 
niona, to Polska złota się zrzekuie. 


Kwestja żydowska 
w folsce, 


Odczyt pos. D-ra Diamanda we 
Lwowie. 


Lwowska „Gazeta Poraunna* w 
aumerze zd, 17 stycznia zamiesz- 
cza obszerne sprawozdanie s od- 
czytu pos, d-ra Diamanda, oma- 
wiającego kwestję żydowską w 
JP ołsce. 

W obszerniejszym wyciązu pray- 
taczamy treść przemówiema, za 
względu na powagę omawianej 
sprawy: ; 

Zaznaczając na wstępie, że 0- 
płaja o Polsce w innych państwach 
jest ważną nietylko dla naszej 
opinji, ale dła naszego losu wo- 
góle, zwrócił uwagą ma to, że o- 
pinja państw zachodu a'do nich 
zalicza także Amerykę północną 
jest bardno czwłą na to, co się 
dzteją w centralnej Europie. Z tą 
opinją Polska musi się liczyć a 
najbardziej z opinją Ameryki, sl: 
bowiem źródłem pieniężnym dla 
Karopy jest Ameryka | wszystkie 


skazuje ma pomoce zagraniczną, 
zależne są od optnji, jakiej dano 
państwo ma w Ameryce i w za- 
ekhodniej Europie. Na nasze ma- 
chowanie sią wobec żydów oņpinja 
jest bardzo czułą i dlatego pań- 
stwo musi się zajmować kwestją 
żydowską, 

Omówiwszy straszne skutki 
moralna wojny, zazaacza, Że w 
nowobudującej się Pęlsce żydzi i 
ohrześcijanie stanęli, jako dwa 
bezwzolądnie wrogie obozy. W 
pierwszych chwilach wydawała się 
sytuacja bez wyjścja, ale okazuje 
BiĘ, że przasadzono, choć rozwagą 
i ałtoninm nie doszły jeszcze de 
ierwatnego uwaczenia. Ale trzeba 


państwa, które stan ich finansowy - 


2 


przyznać, że jest coraz lepiej f 
coraz większą jest liozba szukają- 
nych porozumienia. Robi to też 
rząd; z początku cicho, skromnie, 
bardzo uważająć na efekt, goto- 
wy się cofnąć, gdyby miał wywo- 
łać jakie niezadowolenie. Ale 
idziemy erescendo naprzód w kie- 
runku złagodzenia przeciwieństw. 
Nawet strbnnictwa skrajne w od- 
niesieniu do żydów mają wśród 
siebie mężów, nawołnjących do 
stworzenia platformy zgody i spo- 
koju. Ale to wymaga czasu, kwe- 
stja musi dojrzeć, a to wymaga 
dużo spokoju I cierpliwości. Trak- 
tat o mniejszościach narodowych 
narzucony nam przez entento, na- 
wat jeśli będzie przeprowadzony 
najściślej, na położenie żydów w 
Polsce nie wywrze wielkiego wpły* 
wu, a położenie żydów nie bardzo 
się poprawi. Rozwiązanie sprawy 
przez pisane przepisy nie da się 
przeprowadzić; chodzi o  zrozu- 
mienie faktu, że jesteśmy skazani 
na współżycie i musimy znaleźć 
 najtogodniejsze drogi dla współ- 
życia obu odłamów, Można być ra- 
sowo nieprzychylnym żydom, moż- 
na nie sympatyzować z umysło- 
wością żydowską, ale to nie zwal- 
nia nikogo od szukania drór po- 
rozumienia, komu już nie rozwój, 
ale byt państwa leży na sercu, 
Rząd, który tą kwestją się zaj 
muje, musi sobie zdać sprawę 
nie z tego, czego żądają powes- 
 nieni, ale z tego, co w 'anych 
warunkach można zrobić dla zgod- 
nego współżycia. Należy żądania 
swoja ograniczać do rzeczy ko- 
niecznych i w danych warunkach 
możliwych. Rząd domaga się jako 
pierwszego warunku równoupra- 
wnienia supełnego przyznania się 
żydów do obywatelstwa polskiego. 


Żydom, a przynajmniej znacz- 
nej ich części wydaje się, że in- 
dywidualne równouprawnienie nie 

starcza i żądają uznania siebie 
jako grupy narodowej w ramach 
państwa, I tu powstają trudnoś- 
ci, których nie należy zapozna” 
wać, wszystkie zaś analogje z in- 
nymi narodami zawodzą, gdyż in= 
ne narody tworzą pewną odręb= 
ność terytorjalną, co sprawę zna- 
«cznie upraszcza. Autonomja kre- 
sowa i autonomja żydów, to dwa 
odrębne zagadnienia, Można n= 
znać człowieka za bardzo dobre- 
go obywatela Polski drogą jego 
wierności i przywiązania do pań- 
stwa, choćby narodowo cznł się 
żydem, francuzem lob niemcem, 
gdyż to pocznoie nie decyduje 
zupełnie o jego przynależności 
państwowej. Na zachodzie ziden 

| tyfikowały się pojęcia naród a 
państwo, czego o Polsce, oswobo- 
dzonej dopiero z pod zaborów 
mówić nie można. Tu autonomja 
narodowa narusza wszystkie spra- 
wy państwa samego jak szkoła, 
sądownictwo i t.d, a więc obej- 
muje konglomerat spraw, których 
w danych warunkach Polska roz- 
"ważać nie może. Równouprawnie- 
nie samo, formalnie tylko zależy 
od rządu; rzeczywiste równoupra- 
wnienie uzyskamy, jeśli pozyska- 
my dla siebie społeczeństwo. — 
Skreśliwszy obraz stosunków pa: 
nujących dziś w Połsee, gdzie 
referent ministerjalny nie wyko- 
nuje uchwały rady ministrów, bo 
ona nie odpowiada jego zapatry- 
| waniom, zaznacza, że praworząd- 
ność musi wypłynąć z życia. Zgo- 
da ze społeczeństwem jest pierw- 
szą podstawą rozwiązania kwestji 
| krdowskiej. Musi zniknąć wza- 
jomna nieufność, powstała pod 
sogestją faktów i legend. Ale to 
się da przełamać, a zrozumienie 
potrzeby usunięcia owej nieufno- 
| ci wśród wszystkich stronnictw 
fest coraz silniejsze, państyo 
ówisem panujących obecnie gto- 
sunków nie wytrzyma dłużej. Po- 
winniśmy o wszystkiem zapomnieć 
i wszyscy musimy sobie podać 
w i bo nam trzeba wszystkich 
| bo nam nie wolno dopuścić 
do marnowania talentów ze szko- 
dą dla państwa i dla społeczeń - 
stwa. To wszystko coraz więcej 
uświadami»ją sobie i inni; należy 
zejść się z ludźmi świaiłymi in- 
h strownictw, niech sobie pê- 
dzą ręce i miech wytworrą at- 
mosferę zgedy i wapółżyeia. Nie 
jako kwecaiauci, nić jako odl ary 
pogromów, ala jako obywatele te 
państwa stańwmy przed rządom 
zównych dowagajmy się praw. 


ko żąlajmy praw dla równoupra- 
wnionych obywateli. Inna forma 
kwestji nie rozwiąże, Jestem 
przekonany — powiada prelegent 
— że, jeśli w końcu nstaną te tak 
rażące spustoszenia w duszach 
ludzkich, jeśli żydzi wrócą do 
warunków rudzkich, to oni bądą 
gorącymi, a nawet namiętnymi 
patrjotami połskimi, By rzecz tę 
ująć politycznie trzeba, by ei ży- 
dzi, którzy stoją na stanowisku 


Piątek 21 atycznia 1921 r. 


polskiem bez zastrzeżeń, rzucili 


gorycz, która, niestety, bardzo 
słusznie zapełala ich dnszę, br 
podali państwa i społeczeńst wu 


ręce, by poruszyli tą masę, która 
nia jest ani zagymilowaną, ami 
narodowa, bo takie ngrapowanie 
żydów jest koaieczne, Z prośbą, 
by akcja taka wyszła właśnie ze 
Lwowa, zakończył odczyt, który 
nagrodzono hunoznymi oklaskami. 


Obrady Sejmu. 


Wrażenia ogólne. 


(Tel. od nasz. spraw. sejm.). 


Wczoraj sejm wznowił przerwa 
ne na święta Bożego Narodzenia 
obrady. Wobec tego, że dnia po- 
przedniego kryzys gabinetowy zo- 
stał zażegnany, posiedzenie plenar- 
ne było ściśle rzeczowe. 

Kwestie polityki wewnętrznej i 
zewnętrznej mie znalazły na niem 
głębszego odbicia. Natomiast wia 
domem było, że w związku z wczo 
rajszem zażegnaniem kryzysu pre- 
zydent ministrów Witos odbył kon- 
ferencję z klubami N. P. R, „Wy- 
zwolenień i klubem Ch. D, Wynik 
tych konierencji był jaknajpomyśl- 
niejszy. Niezdecydowana jeszcze po- 
przedniego dnia pozycia klubu N. 
P. R. wczoraj wyjaśniła się zu- 
pełnie. 

Klub N. P. R. nie odwoła swe- 
go przedstawiciela gabinetu. Będzie 
on spokojnie oczekiwał na zapo- 
wiedzianą przez prezydenta mini- 
strów likwidację ministerstwa byłej 
dzielnicy pruskiej. Również i ukła- 
dy z „Wyzwoleniem* miały prze- 
bieg pomyślny. Pan Poniatowski 
nadal bądzie piastował tekę min. 
rolnictwa w gabinecie p. Witosa. 

W ten sposób bez udziału mar- 
szałka i plenum sejmu prezydent 
ministrów Witos bardzo zręcznie 
likwiduje przesilenie, które mogło 
rozpocząć się w momencie naj- 
mniej korzystnym dla państwa 


przebieg posiedzenia. 


Posiedzenie 200 dnia 21 stycznia 
1921 roku. Początek posiedzenia o go- 
dzinie 4,35, 

Marszałek zawiadamia, że w miej- 
sce posła Naumberga wchodzi do Sej- 
mu poseł Rasmer. Po odesłanit do ko- 
misji w pierwszem czytaniu kilku ustaw 


przystąpiono do sprawozdania komisji 


przeinsyłowo handlowej o PrdSSCI usta- 
wy o organizacji giełd w Polsce. Spra- 
wozdawca poseł Adam wyjaśnia, że u- 
stawa uzależnia giełdy pieniężne od mi- 
nisterstwa skarbu, a giełdy towarowe 


od ministerstwa przemyslu I handlu — 
Rząd sprawuje nadzór nad giełdami za 

ośrednictwem komisarza giełdowego. 
Rząd rezerwuje sobie wpływ na skład 
Rady giełdowej i zastrzega sobie pra- 
wo jej rozwiązania, lub nawet zawiesze- 
nia czynności giełdy. 

Przedstawiciele giełd z wyjątkiem 
warszawskiej wypowiedzieli się przeciw 
temu projektowi, jednakże komisja prze- 
mysłowo-hańdlowa po rozwiązani: spra- 
wy oświadczyła się za utrzyinanierm pro- 
jekta rządowego. Między innemi art. 
25 projektu wymierzony jest tylko prze- 
ciw czarnej giełdzie i ustanawia kar 
pieniężną od 10-—50,000 mk. oraz aresz 
do 6 miesięcy za nczestniczenie w ze- 
braniach tej gieldy. Poza temi karami 
administracyjnemi winni pociągnięci bę- 
dą do odpowiedzialności sądowej. 

Ustawę przyjęto bez zmiany w 215 
czytaniu. 

Przystąpiono do zmiany ustawy z 18 
lipca 1919 r. o pomocy na odbudowę go- 
spodarczą. 

Poseł ks. Sykulski oświadcza w 
chwili uchwalenia wspomnianej ustawy 
suma 20,000 mk. zdawała się wystarczać 
jako pomoc państwa. Obecnie komisja 
wnosi o podwyższenie pomocy pańistwo- 
wej. £o się tyczy szkót i domów ludo- 
wych państwo będzie ił Aula koszta 
materjałów i robocizny fachowej, nato- 
miast gminy mają dostarczać robocizny 

omocniczej i środków przewozowych. 

omisja wnosi też o obniżenie do po- 
łowy taryfy kolejowej na przewóz ma- 
terjałów służących do odbudowy, o przy- 
znanie prawa do pomocy tym mieszkań- 
com, których w czasie wojny zniszczo- 
no lub zabrano materjał budowlany. Ko- 
misja, proponuje, aby w wypadkach za- 
pora |. na uwzględnienie przepro- 
wadzono plany regulacyjne dla miaste- 
czek kosztem państwa. 

Izba przyjęła calą ustawę. Na tem 
przerwano obrady poczem odesłano dó 
komisji kilka wniosków nagłych między 
innymi wniosek w sprawie ułatwienia 
zamążpójścia kobietom, których mężo- 
„ie zginęli na wojnie. 

Następne posiedzenie jutro o go- 
dzinie 5 1 pól popol. 


1 . 


Plan prac sejme. 


(Tel. od nasz. koresp. warsz.), 


Według planu rządowego prace 
sejmu w bieżącej sesji mają mieć 
program  nasiępujący: uchwalenie 
Konstytucji, ratyfikacja traktatu w 
Rydze, budżet, wykonanie reformy 
rolnej, sanację finansów i sprawy 
bieżące 


RZEPOWE: 7 OTE ZE a gy „no 


50-lecie_ „monarchii“ niemieckiej 


BERLIN, 20 stycznia (E.-Ex.). 
Partja ludowa niemiecka zaprosiła 
licznych polityków na zebranie w 
celu uczczenia 50-lecia cesarstwa. 

Dr. Streseman oświadczył, że 
we wszystkich oderwanych pro- 
wincjach ludność pozostaje w ści- 
słej łączności z niemcami, a zwła- 
szcza na Górnym Sląsku. Jeżeli 
siła niemiecka jest złamana—pozo- 
staje niemcom ich idealizm i wia- 
ra w nowy miecz niemiecki. 


Seanail kolszewicko-okralfskie. 


PRAGA, 20 stycznia (Pat.). Cze 
skie biuro prasowe danosi: „Iz- 
wiestja* podają, że między Rosją 
sowiecką a Ukrainą zawarta będzie 
umowa, gwarantująca zawarcie kon: 
wencji wojskowej i gospodarczej 
między obu krajami, 


„apered“ zeWieGZ0nJ, 


ŁWOÓW. 20 stycznia (Fast-Ex.) 
Władze t. cjsze zawiesiły dziennik 
ukraińsk' socjalno - demokratyczny 
„Wpereu” Ukraińska partja socja 
listyczna postanowiła wobec tego 
wydawać dziennik p. t. „Ziemlja i 
Wolja*. 


Fwiasta politka zenajczm, 


BUDAPESZT, 20 stycznia, (Pat) 
Węgierskie biuro koresp, donosi 
że minister spraw sxagraniazoyoh 
oświadesył przedatawiejelowi bia- 


ra so następuje: 


Głównym zadaniem naszej po- 


ze strony Rosji sowieckiej, należy 
tedy dążyć do tego, aby solidar- 
ność interesów wywołanych wspól- 
nem niebezpieczeństwem wybitnie 
się zaznaczyła. Byłoby nieSzcześ- 
ciem, gdyby ewentualny atak ze 
wschodu na zachód znalaz} Euro- 
pe środkową poerążoną w uiebf- 
ności i nieprzyjąźni. Rosja zdaje 
się kontynuuje obsenia swoją ĉei- 
tację w Europie środkowaj, 8 to 
w tym celu, aby wywołać rozkład, 
któryby uniomożłiwił wszellci opór. 
Pogłoski, pojawiające się w pra- 
sie o agresywnych zamiarach Wg- 
gier, przypisać właśnia należy 
wyżej wspomnianym zamiarom. — 
Węgry cheą Żyć w zgodnie za 
swymi sąsiadami, a głównia yale- 
ży im na atosnnkach gospodar- 
czych, W sprawie polityki zagra- 
nicznej Wegry stoją na stanowis- 
ku pokojn w Trianon, przyczem 
dążą do tego, aby stosunek We- 
gier do państw wielkiej ententy 
kształtował się cieplej 1 serdecz- 
niej. Co się tyczy małej ententy, 
to doszła ona do skutku wyłącz. 
nie z obawy przeć rzekomemi a- 
sresywnemi zamiarami Węsgier— 
Skoro strony interesowane dojdą 
do przekonania, że obawy ta są 
nieuzasadnione, wówczas zmęeni 
się także i polityka małej entén- 
ty, której ostrze skierowang jest 
przeciw Weerom. 


Belam wśród gacjalistów nienia- 
kih w Ceba. 


PRAGA 20 stycznia (Pad). W ku- 
luarach parlamentu oniąwiaryo wczo- 


socjalnych demokratów, W najbliż- 
szym czasie nastąpi połączenie się 
niemieckiej grupy komunistycznej 
z czeską. 


Tendencie amifikacyjne na Węgrzech. 


POLDAU, 20 stycznia (Pat). R. 
Z Budapesztu nadchodzą wiadomo: 


N oA 


mieckiel partii, socjalno - demokra: | partii jest przywrócenie tronu kró: = 
tycznej na grupę komunistów ijlowi Karolowi i ponownego palge 


czenia Węgier z Austrią. 


1. gomrała podróżnikiem. 


POLDHU, 20 stycznia (Pat). R. 
Z Medjolanu donoszą: D”Anunzio 
opuścił wczoraj Fiumę, otrzymaw= 
szy paszport do Szwajcarji, Hisz- 
panji, Grecji i Francji. Podobno 


ści, że na Węgrzech powstała no-| zamierza on zamieszkąć w okolicy 


wa partia polityczna z hr, Juljn- 
szem Andrsssym ua czele. Celem tej 


Paryża! 


Azad | akeja aprowizacyjna przemysłowców. 


Władze utrudniają aprowizację robotników. 


Zainiejowana przez związek prze- 
mysłu włókienniczego akcja aprowi- 
zacyjna, mająca na celu dostarcze- 
nie robotnikom żywności po przy- 
stępnych cenach już w swych po- 
czątkach spotkała sią z takiemi prze- 
szkodami ze strony władz i czynni- 
ków rządowych, z takiem niedoce- 
nieniem jej doniosłości i znaczenia, 
że kierownikom akcji tej opadały 
wprost ręce w bezsilnel rozpaczy. 
Cały szereg poważnych zakupów nie 
mógł być przeprowadzony, dlatego. 
że w każdym poszczególnym wypad: 
ku trzeba było pokonać opór kacy= 
ków ministerjalnych i powiatowych, 
a jeżeli się nawet adało je w tym 
lub owym wypadku przezwyciężyć, 
to tymczasem prodnueent już dawno 
sprzedał towar paskarzami, który 
miat swoje drogi, umożliwiające mu 
głądkie przeprowadzenie tranzakcji. 

Przeszkody były zarówno z góry, 
jak i z dołu. Owczesny min. apro- 
wizacji p. Sliwiński chciał ma barki 
przemysłowców włożyć ciężar apro- 
wizacji dodatkowej dla ciężkopracu- 
jących. Byłoby to wygodne schowa- 
nie nieudolności swej za plecy prze- 
mysłowców, którzyby w tym wypad- 
ka musieli ponosić oopowiedzialność 
za wszystkie błędy władz państwo- 
wych, aż do złej wol włącznie. nie 
mając ze swej strony najmniejszej 
egzekutywy. Odpowiadaliby oni za 
to, že jakiś wydział ministerstwa 
mprowizacji od samego początku 
rzuca akcji pod nogi kamienie, nws- 
żaljęc, że aprowidowanie robotników 
nie powinno być rzeczą przemysłu, 
za to, że jakiemuś staroście wyda- 
wało sią stosownem położyć swoje 
veto, że wreszcie kolej nie dała wa- 
zgonów ete. etc. Krzywem okiem wi- 
dziany w ministerstwie aprowizacji 
konkarent na pola aprowizacji mu- 
siałby borykać sią z wodą, która 
płynie, a z drnziej strony znosić 
ciągi za cudze winy. 


Na tych bezpłodnych wysiłkach 
skłonienia władz do innego na całą 
kwestią poglądu upłynęły miesiące, 
marnowały się siły, czas płynął na 
konferencjach i jazdach do Warsza- 
wy, inemorjałach i telegramach bez 
końca, a żołądek robotniczy wciąż 
był pusty, wciąż szalała orgja cen, 
wciąż wynikały strejki na tłe dro- 
żyzny ze szkodą i krzywdą dla kraja. 

Tak upłynęły pierwsze miesiące 
działalności aprowizacyjnej, W lipcu 
przyszłą zawierucha wojenna i akcja 
wskutek wstąpienia do wojska więk” 
szości personełu uległa zupełnej 
przerwie, Jesienią dopiero, gdy pra- 
ca została podjętą na nowo, posta- 
nowiono ją zreorzanizować i wobec 
trudności stawianych przez władze 


,w kraju, główną uwagę zwrócono na 


imnort towarów z zagranicy. Myśl 
ta urzeczywistnioną została i oka- 
zała sią nader korzystną w wykona- 
nia. Wiadomo, w jakim stopnia po 
drażają towar  liszni pośrednicy, 
przez których rco on przechodzi, 
zanim dostanic sią do rąk detalisty, 
który towar ten, na którym ciąży 
jaż nader pokaźna suma zysków, od 
stępuje konsumentowi po cenach 
nieraz paskarskiob. Towar zaknpy-. 
wany przez komisję aprowizacyjną 
od wielkich importerów dostaja sią 
do konsumenta, obciążony jedynie 
drobnym odsetkiem wiasnych kosz- 
tów administracyjnycb. 

4 formalnościami u władz przy 
tym rodzaju tranzakcji poszło wzelęd 
nia sladko: komisja miała w tym 
wypadku do czynienia nie z mini 
sterstwem aprowizaocli, lecz z nrzę= 
dam przywozu i wywożi i z komis 
sią demwizową, gdzie znalazła, rzecz 
dziwna. większa zrosumienie TZECŁY: 

Aliń dopiero tn w Lodzi roz- 
pocsaly sią trndności stawisne przez 


wogóle za niepotrzebną, sę „iesł 
ona załatwioną przez to, placa 
robotniczo zostały oparte o bndżet 
minimalny*(1), twierdzi, że rzeczą 
obojętną jest, ezy chodzi o mąką 
kontyngensową, pozakontyngensową, 
ozy też zagraniozną, gdyż 6 ile tylko 
przemysłowcy sprowadzą mąką, win- 
na ona pójść na poczet aprowizacji 
dodatkowej. Innemi słowy, jakikol- 
wiek paskarz może spredawać mąką 
jak mu sią podoba i komu ma się 
podoba. Piekara może sprzedawać 
chleb po wysokich cenach każdemn, 
komu uważa za stosowne. Ale prze- 
mysłowcom nie wolne broń Boża, 
dostarczać robotnikom swym mąki 
lab chleba po tanich cenach, winni 
oni w tym wypadku koniecznie 
wziąć na swe barki aprowizację do- 
datkową, A z nią odpowiedzialność 
za wszystkie błędy i niendolność 
rząda. 


Pan komisarz aprowizacji boi sią, 
łe robotnicy innych fabryk,- które 
w akoji udziału nie biorą, przyjdą 
do niego i również domagać się bę- 
dą taniego chleba, skoro ieh kole- 
dzy tani chleb dostali. Obawia się 
p. Patek, że robotnicy mogliby pe- 
wiedzieć słusznie, że jeżeli przemy- 
słowoy mogli dostarczyć im tanią 
mąką, to i rząd winien to samo 
uczynić. Płonne to obawy, bo robot- 
nicy wiedzą aż nadto dobrze, iż 
wladze rządowe potrafią ich karmić 
tylko obietnicami, a te pustego żo- 
łądka mie żapełnią i napewno się do 
p. Patka fatygować nle będą, Ale 
robotnicy ci zwrócą się pod innym 
adresem, a mianowicie do swych 
pracodawców i powiedzą im: „Albo 
przyłączcie się do akcji aprowiza- 
cyjnej związku, albo też stwórzcie 
wspólnemi siłami podobną instytucją 
aprowizacyjną, abyście nam mogli 
zapewnić równie tanią żywność*, 


Akoja aprowizacyjna została po-- 
wołaną do żyotą w obopólnym ints- 
resie, zarówno przemysłowców, fak 
i robotników. Przemysłowiec ohkoe 
wytwarzać i uniknąć zatargów z ro- 
botnikami, pragnie wreszcie, by wy- 
górowane wskutek wysokiej robo- 
cizny ceny towaru nie uniemożliwiły 
mu zbytu na rynku wewnętrznym i 
coraz to trudniejszej konkurencji 
z zaeranicą, a 00 za tem idzie, w 
ostatecznym rezultacie, nie doprowa- 
dziły do wstrzymania ruchu war- 
sztatów pracy. Robotnik pragnie być 
syty, bo za same marki polskie ani 
się nie nakarmi, ani odzieje. Racjo- 
nalna i energicznie prowadzona &- 
prowizacja jest ozynnikiem łagodzą- 
cym tarcia, leży więc w interesie 
stron obu, leez przedewszystkiem 
w interesie klasy robotniczej, jako 
z niej bezpośrednio korzystającej. 
W akcji tej leżą wielkie wartości 
gospodarcze i społeczne i rezultaty 
jej winny być pobudką dla wszyst- 
kich zakladów przemysłowych, Niech 
tworzą podobne zrzeszenia aprowi- 
zacyjne, a robotnik zadowolony i 
syty będzie pracował wydatnie i 
spokojnie, 


Żywotność akcji tej stanowić bg- 
dzie początek nowej ery w życiu 
przemysłowem Polski i latexa nie- 
tylko przemysłowcy, lecz i robotnicy 
działać winni w tym kierunku, by 
nie została ona uniemożliwioda przes 
opór i trmdności ze strony władz 
rządowych. Nie może wiąc być kwe- 
stji, czy robotnik ma mieć mąką 
czy nie, dlatego tylko, że pam ka- 
misarz obawia sią awantnr ze stro- 
ng innych robotników, — beznadziej- 
nych wierzycieli deputatowych fya- 
du, i pragnie <waliem zepchnąć ha 
barki przemysłowców niezbyt ponat 
ne pasywum. Tam, gdzie chodzi o 
egżsstoneję robotnika nie może hyć 


p. komisarza Patka oo do mąki.|ntiejsea na upór i dziecinne, naiwne 
Otóż p. komisarz, który samą akcję; traktowanie żywotnej i  doniosłej 
sprowizacyjną przemysłowców uważa tsprąawyl | 


stawisjmy waranków, nie za- 
my jakiegoś kontralku, tyl- 


lityki zagranicznej masi być sd Pal z wielkim zainteresowaniem roz: 
patoie ataku sagrażającezo , jali się dokonał w iokie nic- 


| 


N m 


Man sifarmy Łodzi 
w tlętmim kwartale 1020 TOND. 


Ilość zachorowań i skonów w po- 
równaniu z ubiegłym kwartatem zmniej- 
szyła się dość znacznie, Z początkiem 
grudnia spadek zachorowań na tyfus 
brzuszny, plamisty i płonicę zaznaczył 
się wyraźnie. Jednakże stan sanitarny 
miasta nie polepszy! się o tyle, ile spo- 
cćziewać się należało z powodu nasta- 
nie pory zimowej. Tyfus plamisty dal 
zachorowań w ciągu okresu sprawozda- 
wczęwdo 55 proc, śmiertelności 11,5. — 
W kwartale ubiegłym było 67 zachoro- 
wań, Tyfas brzuszny dat 572, (w kwar- 
tale ubległym 552), procent śmiertelno- 
ści przy tyfusie brzusznym 25,8. T; 
powrotny 16 zachorowań, (w kwartale 
ubiegłym 9). Płonica (szkarlatyna) 595, 
rrocent śmiertelności 24,5 (w kwartale 
ubiegłym 364 wypadków). 

Jeżeli cpidemja tyfusu brzusznego 
na natężeniu swoim Straciła stosunko- 
wo niewiele, nal przypisać to w zna- 
cznej mierze opłakanym stosunkom SA 
iWGtrnym, jakie ostatnio panowały w na- 
szym mieście, już to z powodn bezro- 
bócia dyozorców domowych, już to z po- 
wodu bliskiego sąsiadówania komór 
nych, dołów biologicznych z stu 
z zem wydział zdrowotności pubłicz- 
nej staczać musi bezustanną walkę. — 
Ploniea, pomimo spóźnionej pory, zbie- 
tala żniwo obfite. 305 przypadków no- 
towanyca W. Z. P. nie wyczerpuje mie- 
stety, całej ilości zachorowań w mie- 
rie 

Dzięki zaprowadzeniu umiejętnej kon- 
(trolli w szkołach powszechnych, w wy- 
padlizach, kiedy dzieci przez 2 lub 5 dni 
do żzkoly nie piayeliodzii, uda się z bie- 
giem czasu, zatajanie tych zachorowań 
sprowadzić do zera, co znakomicie nła- 
twi W. Z. P. walkę z tą groźną dla wie- 
ka dziecięcego chorobą. Drętwicy kar- 
ku było wypadków 14, 0 dwa razy 
więcej, aniżeli w kwartale ubiegłym — 
Gorączki pologowej 9 wypadków, w 
kwartale ubiegłym 12, procent śmierteł- 
mości 2,2, 

Statystyka nasza, zwłaszcza w tym 
dzisie zachoroweń, chroma jaknajb 
driej. Lwia c zachorowań pozosta- 
je w ukryciu, najbliższym czasie W. 
Z, P. opracuje odnośne isy o mel- 
dowaniu wszystkich wypadków gorączki 
pologowej, które zatwierdzeniu od- 
nośnych wladz w życie i wzdrowią 
obecue stosunki, 


Wiadomości bieżące. 
tlenie rea. natrymanych 


Od dzisiaj pewnie będzie mięso 
I chieb, ale po jakich cenach? 


Wa wczorajszem posiedzeniu miej- 
skiej komisji 


ismerne | wołowinę oraz zobowiązać rze- 
|4mików do przedstawienia kalkulacji — 
|Canę wieprzowiny komisja ustali po po- 
pozumienia się z cechem rzeźników, 
ttóry odnośną kalkulację również prze- 
ka wait i przedstawi cenniki do urzę- 
du walki z lichwą do zatwierdzenia. 
[Cenę chleba uchyłono i chwilowo za- 
owano cery, po jakich cech pie- 
karzy chrześcijan i związek piekarzy 
'£ydów zobowiązał się sprzedawać i wy- 
Pekač z maki szmuglowanej, aż do 
chwili nadejścia następnych transpor- 
tów, a mianowicie po 35 mk. za funt, 
dub 140 za bochenek, Utrzymano do- 
jtychczasową cenę masla, zaś cenę mle- 
kz podniesiono do mk. 54 za litr, po- 
dług kalkulacji związku mleczarzy. 
Cenę detaliczną drzewa podniesio- 
Iwo o mk. 5 na padzie, ceny hurtowe 
| drzewa pozostawiono bez zmiany, 


Ograniczenie podróży do War- 
szawy. 

Wobec nadmiernego a caęsiokroć 
niesbyt koniecznego Zrzybywawia ofi- 
oerów | urzędników wojskowych z pro- 
wincji do Warszawy i wobec wynika- 
jąctwo stad przepełnienia hotell, so- 
staty wyjazdy beż ważnych przyczyn 
przox ministerswo spraw wojskowych 


wstrmymane W przyszłości do przy- 
bycia do Warszawy eba będzie 
specjalne zezwolenie ództwa armji 


waglądnia D. O. G. 


Dokos strejku na kolejkach 
podjazdowych. 


Strejk na kolejkach dojazdo- 
wych trwa w dalszym ciągu, 

Dnia 14-go b. m, pracownicy 
przedstawili zarządowi kolejek pod- 
jezdowych memoriał, w którym 
przedewszystkiem uzasadniają za- 
sadniczo konieczność nowych pod- 
wyżek płac, a następnie domagają 
się ustąpienia dyr. Gerlicza. zarzu 
<ając mu m. in. szereg nadużyć 
służbowych i czynów nieetycznych. 

Zarząd towarzystwa, pomimo 

rzedstawionego mt przez zarząd 
ola pracowników memoriału, nie 
Osaża: dotychczas żądnych sklon- 
ności do  zijkwidowania zntargu, 
Wobec tego pracownicy wydelego- 
wali wczoraj do Warszawy dwuch 
członków, któczy przez zarząd głó- 
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wny związku zawod, kolejarzy zło- 
żyli memorjał w ministerjum kolei 
żelaznychsi eimowej komisji ko- 
mnonikacyjnej® Pozatem odpis me- 
morjału wręcsono posłowi łódzkie- 
mu, p. Waszkiewiczowi. 


O mąkę wielkanocną dla żydów. 
Miejscowe urzędzy aprowizacyjne 
otrzymały z min. aprowizacji wyjaśnie- 
nie, iż z podaniami w sprawie starania 
się o uzyskanie odpowiednich ilości mą- 
ki, cukru, soli, wina, spirytusu, lub o 
zezwolenie na ZĘ z zagranicy nie- 
których artykułów, jak rajskie jabłka, 
palmy i t. p. występować mogą jedynie 
zarządy gmin wyznaniowych żydowskich. 
Podania z pieczęcią gminy winny być 
podpisane przynajmniej przez trzech 
członków zarządu, t.j, przewodniczące- 
go i dwuch członków, w tej liczbie e- 
wentualnie rabina gminy, jako członka 
zarządu. 


Sledzie i słonina. 


Magistrat sprowadził transport 
śledzi holenderskich z Gdańska, w 
ilości 7 wagonów. Sledzie rozsprze- 
dane będą kooperatywom. Słonina 
magistracka juź nadeszła i wydział 
zaprowiantowania przystąpił do jej 
rozsprzedaży przedewszystkiem in, 
stytucjom miejskim, jak ochronki- 
szpitale, tanie kuchnie itp. 


Konjunktury handlowe. 


Konjanktury handlowe w chwi- 
li dzisiejszej zdradzają tendencję 
zastojową. Z powodu wielkiego spad- 
ku waluty naszej zagranicą wielkie 
firmy importowe wstrzymują się od 
sprowadzania jakichkolwiek artyku- 
łów z zagranicy i nadchodzą tylko 
te transporty, które były już daw- 
niej nabyte i wyekspedjowane. Obrót 
łódzką manufakturą w zastoju wsku- 
tek wyczekującej tendencji przemy 
słowców, którzy niechętnie pozby- 
wają się wyrobionych fabrykatów. 
Nabywcy chętni na wywóz traktują 
o zakupy na eksport do Wchodniej 
Galieji, przeważnie de Tarnopola, 
jakoteż do Pińska, 


Z czarnej giełdy. 

Onegdaj w Warszawie w dal- 
szym ciągu poszły w górę waluty 
zagraniczne. Tak więc kupowano 
na' „nieoficjalnej* giełdzie warsz. 
marki niemieckie zrana po 15,20, 
później 15,75, wieczorem po 146. 
a w nocy po 16,25. Za dolary pla- 
cono rano 980, w południe 970, 
wieczorem 980, franki 60, funty 
3,800, korgny austrjackie 155, nie- 
stemplowąne 120, złote ruble 41,000, 
złote marki 182, złote franki 145, 
złote dołary 950, ruble srebrne 260. 


Z cechu piekarzy. 


Jak a dowiadujemy, mąka szmu- 
lowana doszła do ceny 39 mk. na 
t. Z cechu piekarzy oznajmiają, iż 
pe tej cenie mogą wypiekać chleb 

lały pytlo w cenie mk. 35 za funt, 
póki mąka nie zdrożeje. 


Ukaranie rzeżnika-paskarza. 


Urzćd walki z lichwą ukarał za 
żądanie cen nadmiernych na wieprze 
żywej wagi, wbrew uchwale cechu rze- 
źników, na osadzenie w areszcie na 
przeciąg jednego miesiąca, oraz za- 
płacenie grzywny w wysokości 200,000 
mk. (dwustu tysięcy marek), z zamianą 
w razie nieściągalności na dalszy 
areszt rzeźnika Władysława Dreslera. 
zamieszkałego przy ul. Zarzewskiej 6. 
Dodać należy, iż doniesienie ną Dre- 
glera wpłynęło z cechu. 


Ukaranie szmuglerskiej spółki 
handlowej. 


Niejaki Władysław Zabłocki i Wła- 
dysław Krajewski z ul. Targowej 75, 
oraz Stefan Jamuszewski z Wólczań: 
skiej 151 założyli cichą spólkę han- 
dlową dla szmuglu mąki, którą spro- 
wadzali (transportami po kilkanaście 
worków, ciągnąc na tych operacjach 
sule zyski Na trop szmuglu natrafili 
sąsiedzi i o cichej spółcoć donieśli wła- 
dzom, które wykryły w mieszkaniu 
preasa Zabłockiego 5 worków mą- 
i pszennej, na której Zabłocki wy- 
szedł, jak na mydle, albowiem urząd 
walki z liokwą stosownie do rozporzą- 
dzenia miu. aprowizacji z dnia 18 ster- 


Piątek 21 stycznia 1921 r. 


Rdarj 


if z+ 
nia r. u 
ażdego 


łnika ma grzywny 5 tys. 
marek. 


Pamiętajcie o poległych! 


Jeżeli nie chcecie, aby was 
spotkały ciężkie zarzuty i oskar- 
żenia, iż doszczętnie zniszczyli- 
ścia z ziemią pamiątki i ślady po 
nich, musicie pamietać, iż nie 
tylko miłość bliźniero 1 obowią 
zek kulturalnego narodu, jakim 
bezsprzecznie jesteśmy, nakazują 
nam otoczyć najtroskliwszą opio- 
ką groby poległych naszych bo- 
jowników, ale i wymagania dusz 
i serc naszych stawiają też swo- 
ja tutaj postulaty. Kto kochał, 
kto wie. co to miłość w szlachet- 
nem znaczeniu tego słowa, tan u- 
zna za swój po dwakroć święty 
obowiązek pielęgnowanie grobów 
poległych bohaterów, zmarłych w 
zaraniu swero życia, o których 
już starożytni mawiali: umarli za 
młodu byli przez bogów ukochani. 
Wzywamy najszersze sfery spo- 
łeczeństwa do przystąpienia do 
tej pięsnej pracy w charakterze 
czynnych członków Tow. Żałobne- 
go Krzyża, kto pracy swej po- 
święcić nie może, ten niech skrom- 


aym swym datkiem przyczyni się| grody. 


de prosperowania naszego Towa- 


rzystwa, które postawiło sobie 
tak piękne zadania, 
Walne zebranie Tow. odbę- 


dzie sią dnia 24 stycznia, t. j. w 
poniedziałek o godz. 8 wieczór 
w sali Klubu Oficerskiego, ulica 
Zielona ar. 20, na które jaknaju- 
silniej zaprasza Zarząd, 


Poseł i koncesje na sprzedaż 
tytoniu. 


Wczorajszy „Dzłonnik Robotniczy“ 
zamieszczą artykuł „Korupcja wśród 
posłów*, skierowany przeciw posłowi 
Szybille.s Autor zarzuca posiuwi, iż 
wyrobił sobie on koncesję na hurto- 
wnię tytuniową w Łodzi, przyczem 
wartość przydziału na sam tylko mie- 
stąc bieżący wynosić ma 9 miljonów 
marek. 

„Skąd z ubogiego golarza Szybiłły, 
zdobędzie on miljony na wykupienie 
przydziału 7 

Prawdopodobnie, zą plecami p. 
Szybiłły, stol konsorcjum finansowe, 
które realizować będzie „wpływy poli- 
tyczne* pana posła, 

Zamiast wdowy i sieroty po pole- 
głych oficerach i żołnierzach, otrzy- 
mują koncesje gardlacze polityczni i 
demagodzy. Dyrekcja monopolu tytu- 
niowego w Warszawie z p. Zakrzew- 
skim na czele wprowadza do nas me- 
tody, które winny znaleźć oddźwięk w 
interpelacji sejmowej. 

Nie możemy pozwolić na zabagnie- 
nio naszego życia politycznego, 

Bez względu na kierunek polity- 
ezny, poseł Szybiłło, nie dostał man- 
datu na to, ażeby sobie koncesyjki 
wyrabiał. Żądamy kategorycznie unie- 
ważnienia koncesji i oddania jej wdo- 
wom po oficerach i żołnierzach wojsk 
polskich. 


U esperantystów. 


Tow. esperantystów przeniesione 
zostało z ul Gdańskiej 90, na ul, 
Południową 18, do lokalu szkoły p. 
Jaszuńskiej, Kancelarja towarzystwa 
i kursów języka Esperanto czynna 
jest w poniedziałki i czwartki od 
8—10 wieczór. 


„Wspólna Sprawa“. 


Tygodnik ilustrowany, poświęcony 
Górnemu Śląskowi, przynosi w numerze 
5 ciekawy i rzeczo artykuł Kazimie- 
rza Wakara p. t. „O czem zadecyduje 
plebiscyt górnośląski”, rozważenia na 
temat „Wyjazdu Naczelnika Państwa do 
Paryża a sprawy Górnego Śląska”, rzecz 
A. Bogusławskiego p. t. „W mętnej wo- 
dzie”, J. Rembowskiego zajmujące „Szki- 
ce węglem o palskiej sztuce”, śię 
„Z życia polskiego”, opowiadanie WI, 
Tetmajera „Ser nauczyciela polskiego 


Y ZADE 
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Władysławowa: Neufeld 


po długich i ciężkich ci 


PCA ZL 


ewpieniach zmarła w Poznaniu, przeżywszy lat 47, 
e czem zawiadamiają stroskani: 


Matka, mąż, dzieci i rodzina. 
O dniu pogrzebu nastąpią oddzielne zawiadomienia. 


kę skonfiskował i Skazał| W Płakanowie pod Poznaniem” oraz Ja- 


nisza uwagi p. tt „W sprawie redulami- 
ni głosowania”. Zeszyt zdobią bardzo 
udatne reprodukcje dzieł |]. Jasińskie- 


go, J. Małety, L. Wąsilkowskiego i in- | 3 


nych, 


Teatr Polski. 


Dzisiaj „Chory z urojenia* epoko- 
wa komedja Moliera z prologiem, epl- 
logiem, ze śplewami i baletem, świe- 
tnie wystawiona, kapitalnie reżysero- 
wana I doskonale grana przez nowych 
artystów. W sobotę o godz. 4 po ce- 
nach najniższych dla młodzieży Or- 
Otowska „Szopka Polska” ł o godz. 8 
wieez. dla zrzeszeń robotniczych „Po- 
wódź* Bergera, 


„Faust, Don Juan i Żyd wiecz- 
ny tułacz*. 


Dzisiaj o godz. 8-ej wiecz. wygłosi 
p. Henryk Cymerman w Sali Koncerto- 
wej odczyt pod powyższym tytułem, 

Odczyt wzbudził w mieście duże za- 
interesowanie. 


Sala Koncertowa. 


Wielka Maskarada zapowiedziana 
na sobotę, dnia 22 b. m. wywołała w 
naszem mieście wyjątkowe zaintere- 
sowanie. Kaźdy z uczestników sobo- 
tniej zabawy może stać się miljonerem, 
albowiem o godz. 10 rozlosowane będą 
dwie miljonówki. Najpiękniejsza zaś 
maska damska i najdowoipniejszą ma- 
ska męska otrzymają dwie cenne na- 


Orkiestra złożona z 36 osób przy- 
grywać będzie do ochoczych tanów od 
odz. 6 wiecz. Obficie zaopatrzony 
ufet. Konfeti i wiele innych niespo- 
dzianek. 


Z KMitULZY IA. 


Wieczór w Tow. Mił. Muzyki. 


Środowy wieczór konećrtowy scią- 
gnął bardzo liczne koło miłośników ze 
względu na solistkę, biorąca w nim 
udział, p. Janinę Familier-Hepnerową. 
Usłyszeliśmy „Trio* D-męll Areńekiego 
w wykonanit pp. Henryka Minea, Jul 
Birnbanuma i p. Familier, w którem 
caly zespół zestroił się w doskonały 
organizm instrumentalny odznaczający 
się rytmiczną finezją 1 subtelnością 
kolorytu dźwiękowego. Dominującą 
oczywiście była partja fortepianowa, 
w której ujawniły slę wszystkie wa- 
lory pianistki, jak: głęboki ton, tech- 
nika przejrzysta i lekka, stylizacja 
wykwizina, traktowanie instrumentu 
szlachetna i pełne wdzięku, W solo- 
wej części koncertu, na którą złożyły 
się utwory Beethovena, Chopina i Li- 
szta, p, Janina Familier wykazała po- 
nadto wszechstronność swej sztuki 
odtwórozej i wybitną cechę swojej gry, 
która ujmuje umiarem artystycznym, 
idącym w parze z wysoko rozwinięte- 
mi zaletami w.rtuozostwa, a już sama 
strona techniczna jej interpretacji 
starczy, by olśniewać brawurą dosko- 
nałości Na szczególne wyróżnienie 
zasługuje misternie wykonane Scherzo 
z Sonaty Fs-dur Beethovena, z wiel- 
kiem mistrzostwom odtworzony Wale 
As "nr oraz subtelnie wyczuty Nokturn 
Des .ur Chopina. 

Umującą artystkę przyjmowano 
bardzo serdecznie. 

F. Hal. 


TEATR MIEJSKI (Dzielna 18) 
pod dyr. A, Zelwerowicza. 

Piątek, 21.1 po cenach zwyczajnych 

Chory z urojenia*', kom, Moliera 
z prologiem, epilogiem i baletem. 


Z sądów. 


Człowiek-Wrona—szczodrobliwy 
defraudant. 


Sąd okręgowy w Łodzi (wydział kar- 
ny) na posiedzeniu dnia 18 b. m. rozpo- 
znawał następującą sprawę: 

dniu 24 lipca 1920 r. do urzędu 
śledczego w Łodzi zgłosił się niejaki 
Józef Wiśniewski — kapral wojsk pol- 
skich i zameldował, iż od swej narze- 
czonej Zofji Stępak dowiedział się, że 
jakiś nieznajomy da! jej 500 mrk, zaś 
koleżankom jej: Marjannie Miroszew- 
skiej—4900 mk. Anieli Ciupa—2000 mk.. 
Marcie Ziemniakównie 2000mk. Tegoż 
dnia do MAE śledczego przyszedł Ry- 
szard Rzejak i oświadczył, że jakiś nie- 
zacny mężczyzna dał jego służącej 
Elli Hilłe 5200 mrk. Przeprowadzone 
przez urząd śledczy dochodzenie dopro- 
wadziło do zaaresztowania owego nie- 


Głębokie współczneie wy- 
rażamy naszej koleżance 


Cecylji Kurzanowskiej 


z powodu przedwczesnego 
zgonu jej ojca. 

Uczen. IV ki. 
R. Sobolewskiej. 


znajomego, którym okazał się niejaki 
Jan Wrona—konwojent przy kasie ko- 
leji państwowych Wołyńskich. Wro 

zaaresztowano w mieszkaniu niejakie 
Zofji Lisiak, przyczem podczas rewiz 

ZP tylko 5,700 mrk. w bankno+ 
tach. 5 

W związku z zaaresztowaniem Wro- 
ny przedsięwzięłą została w Głównej 
kasie kolei- państwowych Wołyńskich, 
mieszczącej się w owym czasie w Ło- 
dzi, rewizja, która wykazała brak 105215 
mk. Pieniądze te zostały skradzione z 
kufra, zamkniętego na 2 kłódki w nocy 
z 20 na 21 lipca 1920 r, wówczas gdy 
konwojentem przy pieniędzach byl o= 
skarżony Jan Wrona. 

Wrona przyznał się do zarzttcane- 
go mit Let pre przyczem wyjaśnił, 
ż część pieniędzy po pijanemu rozdał, 
za część kupił różnych rzeczy, pozo- 
stałe zabrała mu policja. 3 

.W toku dochodzenia JA się 
również Wrona w obecrości kasjera do 
kradzieży 10,000 mrk. u kasjera Welca 
w Chełmnie podczas dýru jego przy 
konwoju. ; 

Dochodzenie również tstalito, iż 
Wrona rozdał różnym osobom 76000 mk.. 
w tem Zofji Lisiak 185600 mk. Sumę tę 
odnaleziono oraz odebrano pieniądze, 
dane różnym niewiastom, prócz tych, 
które oskarżony roztrwonił na pijatykę, 

Sąd skazał Jana Wronę na pozba- 
wienie wszystkich praw, zgodnie z art. 
28—55 kod. karn, na siedem lat ciężkie- 
go więzienia oraz na pokrycie kosztów 
i opłat sądowych. 


W ZZA 


Towary m być rlone w Gdańsku 
Założona w Gdańsku "a podstawie kon- 
wencji polsko-gdańskiej, samodzielna 
dyrekcja cłowa, wydała teraz rozpo 
rządzenie, że wszystkie towary, prze- 
ładowywane w Gdańsku dla Polski, 
albo przez Gdańsk posyłane do Polski, 
mają być załatwione pod względem 
cłowym już w Gdańsku, celem uni- 
knięcia zatorów komunikacyjnych ne 
linji Gdańsk-Tczew i ną dworcu w 
Tczewie, gdzie jest granica polska. 

W Gdańsku należy zbadać, czy ten 
towar podlega ocleniu i potrzebuje po- 
zwolenia na przewóz. Tczew będzie 
zwracał wszystkie wagony niezała- 
twione do Gdańska, 


Zbłory w Argentynie. Rząd argen- 
tyński ocenia zbiory w sposób następt- 
jący: pszenica 23,069 miljonów quart, 
owies 6,048 miljonów qttart. 


Wolny przewóz towarów przez 
Czechosłowację. Przewóz tranzy« 
towy tuwarów przez terytor 0“ ""4- 
stwa czechosłowackiego zoslu , l- 
niony od formalności, tak, że ue 
zachodzi obeonie potrzeba starań 0 
specjalne pozwolenia. Zniesiono rów= 
nież opłaty pobierana z tego tytułu. 
Zatrzymano warunek uzyskania po- 
zwolenia jedynie oo do tranzytowe- 
go przewozu artykułów monopola 
pańscwowego, amunicji i broni. 


Giełda warszawska, + 


Notowania z dnia 20 stycznia: 

Waluty: Ruble carskie po 500— 
555, 525, 540; dumskie po 1000—108, 102; 
dumskie po 250 — 80.—, 82— dol 
St. Zjednoczon. 895.—, 760; franki 
szwajc. 141.50, 128.—; marki niem. 1350, 
1250; korony austrjac. 122—, 114— 
liry włoskie 51—, %.—. 

Akcje: Bank hand. w Warsz. 
VIII em. 1600, 1825, [X em. 1600; Bank 
kredytowy warsz. III em. 2625, V em, 
2525; Bank Małop. w Krakowie 675; 
Bank Związku Spól. Zarob. w Poznaniu 
VII em. 4125; Warsz. Tow. kopalń 
„, hut. IV em. 9500, 5 
Lilpop 13850, 10000; Borkowski 2573, 
2800, 2725; Rudzki 11900, 12525; Stara- 
chowice za 500 mk. 8150, 8900, 8700; 
Żyrardów 14800, 15000; Bracia Jabl- 
kowscy V em. 2000, 1850; Zegluga M 
em 1 1250, 1500, 
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Jak wybierać kostjnmy 
na bale maskowe? 


Rednty, zabawy maskowo-kostjumo- 
we stały się obecnie „clont” karnawału. 
Może dlatego, że przedstawiają naj- 
wdzięczniejsze pola dla temperamentu 
indywidualnego, dowcipu, pomysłowości 
—na może też dlatego, że łatwiej z bat- 
wnych łachmanków sporządzić efektow- 
ny „kostjam”, niż postarać się o ele- 

ticką toaletę balowa, która tak wiel- 
le za sobą pociąga koszta. 

W tem rzecz jednak — jaki wybrać 
kostjum ?—problem to niezbyt łatwy do 
rozwiazania przy obecnych cenach ba- 

tów, wstążek, dżetów, paciorków itp. 
ni tałaszków”. Stroje cd nie 
eszą się już zbytniem powodzeniem, 
specjalnie krakowianki, gdralki, cygan- 
kl sprzykrzyły się' idż į pomimo swych 
walorów niewątiiwych, nważane są za 
szablonowe. Dobrze przedstawiają się 
RY w całych grupach, jak „krakowa 
skie wesele”, „cygański obóz”, Również 
kontusiki przestały bys atrakcją zabaw 
kostjumowych, natomiast strój mieszcz= 
ki polskiej. z wieków minionych należy 
do bardzo efektownych. Z kostjumów 
etnograficznych innych krajów, najpo- 
ularniejsze, a zatem już obnoszone Są: 
czynka, hiszpanka, włoska rybaczka, 
natomiast rzadko spotyka się kostjum 
holenderski—wielce odpowiedni dla jas- 
nych blondynek. 

Królestwo baśni dostarcza rusalek, 
nimf, królewien śpiących, królowych no- 
cy, chochlików, krasnoludków it. p, Ze 
świata tiory najbardziej spopularyzowa- 
ne są mak, różyczka polna, słonecznik, 
niezapominajka, Bardzo ładny i łatwy 
do skombinowsnia jest kostjum mucho- 
mora, jak również miłe i „apetyczne” 
są kosun owocowe (winogrono, Wi- 
śnia, rajskie jabłuszko), ściągające ku 
sobie grono chciwych „wróbelków”. 

W obecnej dobie, kiedy kostjumy z 
bibulki stały się z powodu względnej 
taniości bardzo aktuałne—należy wyko- 
rzystać przebranie się za „karmelek” 
niewiele wymagający zachodów, Z bi, 
butek R ARN a aa »fi- 
gurynka z saskiej porcelany”. 

Naogół z kostjumów dla pań te są 
najefektowniejsze, które nie wymagają 
długiej sukni i poważnych ruchów, np. 
kostj1m Małgosi z „Fausta? nie zrobi 
na reducie wrażenia. 

Djabelek, chociaż bardzo pospolity 
— jest zawsze bardzo mile widziany 
zwłaszcza jeżeli właścicielka kostjumu 
end cięty i swą i ładne nóżki, 

ierroty, kolombiny, to już tradycjonat- 
ne postacie balach maskowych. 
` Z kostjumów stylowych ulubione są: 
empire biedermayer, rococo, przyczem 
toalety rokokowe przystoją raczej ko- 


bietom wysokim i niezbyt szczupłym. 


TEATR ulica Cegielniana XM 18). 
— „BAGATELA: — 


Ogloszenie. 


Dział bud.-Kwat. O. Gen. Łódź, Zachodnia 64, potrzebuje. 
„kilka tysięcy sienników: papierowych, jutowych i wieoniowych. 


(W mmachu teatru „Scala“ 


Ze świata zwierzęcego zużytkowa- 
no dotychczas przeważnie:'owady, a więc 
różnobarwne motyle, jętki, muszki, świ- 
tezianki, natomiast rzadziej sigga się w 
dziedzinę ornitołogji, chociaż dałoby się 
tam znaleźć wcale efektowne wzory. 

Kostjum bee zawsze robi miłe wra- 
żenie na niedużej zgrabnej osóbce. 

Wielki sukces odnoszą zwykle ko- 
stjtumy charakterystyczne — pod waritn- 
kiem wszakże, że noszące je osoby ma- 
ją werwę i dowcip, Chłopak szewski, 
kominiarczyk, dziewczynka ż ząpałka- 
mi itp. postacie znane z ulicy chybiają 
rzadko efektu. Natomiast kostjumy 
symboliczne, jak np. opinia publiczna, 
plotka, prasa it d. wymagają bardzo 
dokładnego obmyślenia szczegółów, je- 
żeli nie mają pozostać niezrozumiałą 
ZO K 4% 

ajważniejszą rzeczą przy orze 
kostjufau — poy Kataa Maa do wzro- 
stu i tuszy. Mate, zręczne, ruchliwe 
stworzćnie—przebrane za druciarczyka 
—wygląda doskonale, ale jakże nieoso- 
bliwie prezentować się będzie w podob- 
nym kostjumie osoba, która ołuje 
porównanie z styka chmielową”, Tak 
samo mala, krepa kobietka śmiesznie 
wyglądałaby w kostjumie np. Marju 
Stuart. 

O ile chodzi o panów—to dla nich 
wskazane są kostjumy albo historyczne 
(pod warnkiem by husarz pancerny nie 
przywodził na pamięć ekspedjenta skle- 
powego, a ułan nie zdradzał Swej przy- 
należności do biurka urzędniczego) i ko- 
stjumy humorystyczne, Najlepiej wszakże 
—stwierdzono to już nieraz—prezentu- 
je się współczesny mężczyzna we fraku. 


ze światła. 


„Duch“ który czyta jutrzejszą 
gazetę. 

Pastor Asseris z Kent w Angliji 
ntrzymywał, jak twierdzi, od 20 lat sto- 
sunki ze swoim zmarłym ojcem przy 
pomocy medjum pani Osborne. W ko- 
munikatach z „tamtego świata” ów 
zmarły przodek miał ciekawy awyczaj 
powoływać się na artykuły i ogłosne- 
nia z „Times'a*, który miał wyjść na- 
zajutrz tego dnia, w którym odbywano 
dane posiedzenie. I tak nietylko po- 
dawał, że pewna wiadomość pojawi 
się w „Timesłe*, ale mawet określał 
stroną. szpalię I wiersz taj wiadomości. 
Zwyczajnie na 13 wypadków 12 było 
trafnie odgadniętych. 

Mamy tataj szczególny przykład 
telepatji w ezasie, wypadek znany tak- 


pod dyr. M. Tartowskiega 


Kasa czynna od 12—? i od godz, 4 
po południa, Początek o godzinie 
BAG PAn mową 


Piqtak 2L BtyŚznIA Iw2l r. 


że pod formą wróżbiarsbwa I przepo- 
wiodm, Naturalnie, ża żndem „dueh* 
nie odczytywał gszety, tylko modjura 
obdarzane było ntewytłómabzoną jesz- 
cze przez naukę zdolnością widzenia 
wprzód. 

Donosi o tem „II. Kurjer Krakow- 
ski". Polska jest pod tym względem 
w bardziej szczęśłiwych od Anglji wa- 
runkach. Bo oto w Krakowia może 
każdy dneh jeszcze w ciole przebywa- 
jący wspomniany „Kurjerek* z datą 
środową np. czytać już we wtorek po- 
połndniu. „Tełepatja* u nas stol więc 
daleko wyżej niż Anglji, ba, jest nor- 
malnym stanem psychiki krakowskiego 
obywatela. 


Wojenni miljonerzy — 
Iichwiarzami, 


Rozgłośną sprawą licHbiarską, w 
którą wmieszanych jest dwuch berliń- 
skich dorobkiewiczów wojenitych, mul- 
timiljonerów, zajmuje się obecnie poli- 
cja berlińska. amburscy interesanci 
niemieckiego ministerstwa finansów 
zwrócili uwagę tegoż na lichwiąrską 
działalność dwu berlińskich agentów: 
Marcina Cohena i Avelisa. Obydwaj 
oni wyzyskiwali swe stosunki z wiadzne 
mi de osobistych i geszefciarskich ©0- 
lów, w ten sposób, że umieli u zaj 
du monopolu spirytusowego państwowe- 
go wyrobić sobie stanowisko pośredni- 
ków handlowych, i przy zawieraniu u- 
kłaoów pobierali olbrzymie prowizje. 

Cohen podaje obecny swój majątek 
na 8 miljonów marek, 

W swem z każym przepychem 
urządzonem mieszkaniu posiada między 
innemi galerję obrazów, którą sam tak- 
suje na 650 tysięcy marek. Zonie swej 
trzymał wierzchowca, strojł ją w bry- 
lanty, posługiwał się dwoma attomobi- 
lami, ma dobra wartości 2 miljonów w 
Holandji Pozyskany przezeń dorobek 
przekrącza, wedle przeciwlichwiarskiej 
ustawy, ustanowioną miarę i przez to 
podlega konfiskacie. 

Na tej podstnwie członkowie od- 
działu przeciwlichwiarskiego policji ham- 
burskiej, w interesie go 
rzędu władz skarbowych, w porozumie- 
niu z urzędem policyjnym berlińskim, 
obłożyli sekwestrem wielomiljonowe kot- 
ta bankowe i cenne gay Borges 


własnością obu Tai soam A oni 


przed kilku reż 
możnymi ludźmi. 

askarżeni zostali do sądu o Hich- 
wę iodstawieni do więzienia śledczego. 


Na 


datkowego u-| 1 


Na Karnawał 1921 TK I LA A 


Czapki papierowe, Or- 
dery, latarki, konfetti 
chorągiewki i t. 


Odpowiedzi Redakcji. 


P. Matce. Pisma codzienne 
nie są zasadniczo przeznaczone 
dła dzieci i to nietylko =z tego 
wzgledn, ża zawierają niekiedy 
tak Panią rażące informacje. — 
Wojna i walki polityczne, opisy 
procesów karnych 1 przestępstw 
budzą w dzieciach równie objawy 
ujemna i procesy psychiczne, jak 
wzmianki o wypadkach patolo- 
gfezno-seksualnych, których często 
zresztą dzieci nie rozamieją. 


P. A. A. Wiersze pańskie, nie 
pozbawione pewnych zalet rytmu 
przy dość powszednim rymie są 
do drnku zbyt słabe. Brak im 
silnej ekspresji nczać i wrażeń, 
skądinąd bardzo już oklepanych i 
po tysiąg razy ujężgch,w formę 
poetycką. Nie radfgmy kontynu- 
ować wysiłków w wierszowaniu, 
gdyż przy minimalnych zdolnoś- 
ciach, a może nawet tylko przy 
pewnej zręczności rymowania, 
twórczość Pana wyda nikłe owoce. 


Ofiary. 


złożone w admlnistr. „Głosu 
Polskiego“ 


Na Dom Starców, Dzielna 52, 

Sławuś i Wituś Goldsoblowio ma- 
rek 50—, 684 

Uezniowie kl. V. gimnazjum B. Brau- 
na mk. 220,—, 64 


Na Dom Starców im. Konsztatów. 
Ludwikowie Cukier mk, 200.—, 606 
Juljuszostwo Wittkind mk. 200—. 

702 
Na Talmud Torę przy Górnym Rynku, 
Joschimostwo Landsberger pme 


Na biemych do uznania redakcji. 
Bozimiennie mk. 100.—, 638 


-3 mk. 200.—. 698 
Marja Kapłanówna mk, 50—, 709 
A t żę ji zamiast powinszo- 
wania Nowego Roku mk. 100—, 712 
«u 

„Rozmalłości” Zeatr Zyd. Dziś, 
Cegielniana 63. g 8 

Dyr. Kompaniojec. A. . 


San Mauricio 


W niedzielę, dnia 2 b. m. dwa przedstawienia: Początek o gądz. 4 pp. | o 6.30 wiecz, -ma 


Chiro 
przy Szkole Rzemieślni-|szylie 


d. |N 46, przyjmie robotę na 


pon pe peana 
RER S 


:20- 1 
»jczo-Technicznej, Srednia zu) gegj STETEZ Srania w 


Na 


Na uzdrowistca. 
Baułostwo Moloer mi 200—, 6% 
Ladwikowie Cukier mk. 200— 693 
Jułjuszostwo Wittkind m. 100.- 702 
Bromisława 1 Mieczysław Zuckier 


mk. 200.—, 717 
Tosia Kusmirakówna mk. 50.— 724 
Gelbartówna Holena mk. 50.—, 725 


Na Klinikę Położn. Sienkiewicza RA. 


Ludwikowie Cutier mk, 200—. 098 
. Treszczańscy mk. 200,—. 700 
Zofja Zilbersztajn mk. 100—, 705 


Rafałowie Margulies mk. 600,— 714 


Z okazji konfirmacji 


Arkadjusza Mazo 
rodzice ofiarnją: 


Na Uzdrowisko 1.000 
Na Położnice, Połud. 19, 1.000 
Na Dom Sierot, Półn. 33, 1.000 


Na Dom Sierot, Średnia 91, 1.000 


Na Ochronkę Herclija, 1.000 
Na Talmud Torę, 1.000 
Na Kzraz Ilmim, 1.006 
Na Niedola Dziecięcią, 1.000 
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Dr. med. Z. Aronson 


Akuszer i ginekolog 
powrócił na stałe |! przyjmuje co- 
dziennie od 4—6, w niedzielę od 10—12 


Zielona AŻ 5. 


Przeszło 50000 osób 


podziwiało w Warszawie paryska 
piękność Lucy Dorraine; po- 
rywającą widzów swą do szczytn 
doprowadzoną grą w jedtym s naj- 
lepszych obrazów kinemato 65- 
nych obcenego sezonu p. t. Dama 
ze słonecznikami*. 
Bzalonym nakładem kosztów w 
dało się uzyskać wspomniany obraz 
dla Łodzi ruchliwej dyrekeji Kina 
„luna! która, jak sią dowiedzie- 
liśmy, zamierza wystawić to aroy- 
dzieło już od nejblitszej 5 


Dama Kameljowa 


z ndz. p. Kamińskiej, 


+ Hmdto cząńć koncortowma. 
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w. 


kapiel 1( 


Bol“ firmy „Smattas” w 
Bortinta 0 
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Y 


„_  Uprasza się Panów dostawców o złożenie ofert na sienni- i kilka warsztatów.  10-3|zawior. Banka 7 Ohize- 
ki, które mają być dostarczone do Magazynu przy ul. Wodnej Bronisiaw Berig ” iraa PA sa Seyon 
Nr. 1, z podaniem ilości i ceny jednostkowej sienników kaź- Eks ei ent AN ©, wpływie i Dacha 
dej kateyorji oraz termin dostawy. Lipowa 80. pri Six 
Oferty winne być zamknięte z napisem „Oferta na sienniki* kich Dla obznaj ze k e 
> 4 i l sem „Ofe: ; dla wykończalni 1 far- : alema 
Rachunki reguluje wyzej nadmieniony Dział, 828—8 Ceny uizkie! „|Biarat” poszuktwany. 0- mie. fe L S atwo remeg ka 08 ale. 
4 sm o d 
- -- - esg—3 Duży wybór torty ai. „Ekspo ent tokiei wady zie Okio 48, 
jim sekcji Szkół Powszechnych | e, S; KARTOR e iera a E SE | nii rA 
z 34—5/iące ka Rose, zeta tor ca , i 
; u Special. 4 Siekiera Zwiranmaszyny dzenia, Buczęśliwy  mie5ią0, | =emmamemesenonm 
pecjalista chorób wene dzięń, numera i daiy. Księga > 
przy Stow. Nauczycieli (Południowa 3). iiare ke $kórnyc h|mechaniczna do rąbania | posznkuję, | dwnstronnej ta daje łac: Mierea Dr | Gilbarstrom 
- Nintejazyoi wzywa wszystkich swoich człon- moczopłciowych.  |drzewa opałowego oraz|(maszyna do skręcania Landsman Abram egg ża Aae z r | zdala j 
ków na Nadzwyczajne Zebranie, mające się odbyć | ksezenie poza Rintze kul | i przędzy). Ilość szpindli złozastaga, na zaufanie. | Zielona 11 (rogZachodniej 
w lokalu Stowarzyszenia w sobotę, dn. 22 b. m. ZP tji alia | aparaty nie stanowi. Karton I Ry-jzgubit paszport rosyjski |Slsży śro Ae epn j | 
o godz, 4-ej po południu. Pietrkownka Mi 144, do wiązania drzewa oka-| dzyński, Piotrkowska 18. wyd. w Warszawie, OrazjEwa ad mrga dA t Chor. skórae i wensryezmt: 
Na porządku dziennym sprawy, związane | Tóg Ewangelickiej, |zyjnie do sprzedania w| Pośrednicy pożądani, |niemtecki, wyd. w Lodzi. „płóciennej „mi Mierami nào- | Usuwanie szpocęcych włosów, 
x Komisją Weryfikacyjną. Gods, przyjęcia! 9—2 w £ odjbiurze technicznym i 57—1iZwrócić za wynagrodze-, bnej oprawie, x portrotem su- pil Aea 
917—1 Preozydjum. 6—8 op. Dla pań od 5—6 ppp patas maszyn B-ci intem. Sienkiewicza 39. ESN "eyeyta. mg po odry. | 
- Dr F. Stugiewicj| Eoen x32. | Nauczycielka m ecis maócjem ieee | Qsgba inteligentna 
Do sprzedania w pełnym biegu|”'. |. | 640—3|z długoletnią praktyką, odziękowań. Pzyche-Grafolog 
ml. Andrzeja !| WAF posiadająca maite wy: FABRYK WEZ JĘKRA 2 zł. T lfieraacko czdoluiona, metals 
WF FABRYKA OLEJU |cpo.oby ak. o q, WAZNE o, (Estaton, moja ie aż COOK 
w mieście powiatowem Wielkopolski. Produkeja| i Wonaryczau. | zerze irik Te: pA hrde Ei = | pończoch poszukuje zãol- Uan a pyt. ryk mig 
miesięczna 40,000 kilo; do kupna potrzebn 2000000 } godziny pr jęć: 9—11 rlo : = 9 Ina Szwaczkę do Bzycią s ki. | Oferty pod „nT. W. K= de 
marek, Zgłoszenia |listowne: Poznań stesre- Arkh |o20k asenizacyjnych Misza 07% m. 8, od 10—2.) l rzy japońskie chustk. i aiser aj 
stante, Przyszłość“. i ajg EB goda lon 7 PO! Po pot; P. TI oraz śmieci, — 34—1| 24 reguler maszynę, Dłu-|-pgajnia sztuczna Piotr-|" k 
È | m BD 1, BERMAN, orednia We 26.1 ma ojcowską LIT 20 Ez 


Onłoszenia drone; 
LENE 


fy, 
POZA 


towe. 
Przeżdziecki 
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Kupuję futra, ża- 
ktety karaknło 
we, iokowe, garderobe, 
bieliznę, dywany, mable, 
maszyny do szycia, pig- 


ka, 


ce najlepiej. Wólczań- 
ska: 43, Chrzarowicz, 


Ń n K upię różne meble 
"ie dywany, gardero- 
bę, bieliznę, płacę nnjle- 
piej. Benedykta 28 m.13 
parter, Łaznyk  12—%0 


AA nskaradowo ko- 
„ia stjumy do wy- 
pożyczenia damskie imę- 
skie. Ul. 6-g0 Sierpnia 
(Benedykta) N 20 m. i2, 
Naborowski. 848 —4 


ykuszerka M. Nowakow- 
ska ul. Dzielna X 34, |lon), 
przyjmuje od. 0—! | 3—6,|m. 17, 


REKUMERAT 
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te. 
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lokal. 


Al jeee sprzedaje: sza= 
| łóżka, 
otomany, oraz 
nnłkowite sypialki i sto 
Piotrkowska iÙ 


eble wyprzedam: łóż- 
szaty, 
krzesła, otomanę, biurko 
etażerkę, Ui, Piotrkowska 
Ne 261, m. 4, front, 10:10 


Sprzedaję urządzenie 
pokoi: sypialnia dę- 
bowe, salon mahoniowy 
1 mebla lakierowana bin- 


py pokój z ntrzyma- 
niem dla 2 osób do 
wynajęcia. Oferty 


stoły, kuj 


. 


peeblaniea do G-letniego 
chłopca potrzebna na 
stałe. Pożądane świadec- 
twa,Benedyka 10m. 17.2 


&09—10] 


0 


stół, 


est kasa do sprzeda- 

nia. Oglądać można 
między 3—4. Długa 90, 
Bossąk-Kempliński, 99—3 


— 


Ne 53 


puję meble garderobę, 


„ Miemięcznie M. 120—. Kwartainie Mk 360—, Za-odno- 
„ Bzenie dopłnoa się Mk. 15— miestęcznie, Prenumerata 
przez pocztę miesięcznie Mk. 130—, Kwarininie 400,— 
Zagranicą Mk. 200.— miesięcunie. 


„Redaktor i wydawca Wanda Sachsowa. 


osądy biurowej posznu- 


sub|dlowo, władający języ-|w 
„Utrzymanie“ do „Gło-|kami obcymi, Referoncje 
su 80—2j Oferty sub, „Academia“ 


woc do sprzedania, Se- 
natorska 26, w sklepie. 


dam. Konstantynowska 


Lagabiowe tokemeny: | 


e wykształcony han- 
odzi. 


902-—1 


dziana 7. 


g15—3| tymację chlebowa 


SP koloni*lny sprze-|glową i naftow 


a 74 
wyd. w Łodel. 


Po 
49 


úle Dina zgubiła pasz- 
ort niemięcki, wyd, 
%0—3 


inder Wilhełm zgnbił 
kartę węglową. 3 
—l 


pzee Józef zgub. logl- 
2 osoby, oraz kartę we- 
4, 96—1 


-32 p Mania zgubiła 
— paszport niemiecki, 
802—3 


lewi Gitel zgub. kartę 
poora th przez P. 


dowód osobisty, wyd. 
w Łodzi, 


Frydman Elijasz Dawid 
zgubił dowód osobisty, 
wyd. w Łodzi,  858—2 
G Idman Chaja ¿Rachel 
zgubita paszport nie 
miecki, wydany w REZ 
57— 


839—3 | 7 osób, 


na 


nia, 


goa Benjamin Hersz 
zgub. paszport niemie- 


gitymację chlebowa na 
qr 


ona Andrze= 
jowl skradzione db- 
wód osobisty, wyd, W Ło- 
dzi oraz metrykę Pe 


adamski Jakób ichel, 


namieszkały w Uzor- 


> 


K, U. w Łodzi,  805—3)]cki familijny, P> w|wyd. w Łodzi. 

EE a KROKI —3 f 
1, A, Machel zgubił Fo- 

pret Marion repan achmsn Szoeł zeub. le-{Ħ gitymcję chlebową ne 


3 osoby. Cegtelniana 59, 


kóra Jutka zgub, dowód 
osobisty, wyd. w Ło- 
àz, 87—3 


— 


bił paszport niemiecki, 
wyd. w Łodzi. 836—3% 


zn A 


froaówna Halina 
noz. szkoły im, Orzesze 


u 
Dzielna 5, Derejski (Rem futra, dywa- 5 kowie, zgubił kartę od- ; 
410—12 CY p bagi p Kaa sA Gerszon zgubit | eiman Pacanowsk! zgu- | nęzenia, wydaną praet kowej zgubiła matry kulę. 
ay | kro OMASZ ZZU legitymację chlebową| '* bił legitymację chle- P.K. U. w Kutnie. —3 
kuszerka Pipikowa, ul jl żacę najlepiej. Wajn-|M Kartę nrlopową, wyd.|ną 5 osób, N 8764.904—1 |bową na 7 osób, 905—1 0 w BM e: ——|Jelman wawryl zgubił 
Piotrkowska 132 m. 14,jTajoh, Benedykta M 19,|s P, K. U. 31 p. 781—%|——————————— ĄCE TREE JAP y edwied Jumo zgubił L paszport niemtecki, 
dla pań przyjezdnych| W sklepie. 175—83 —— from Maurycy zgub. pa- | ge Majlech zgnb. do- tymczas, dowód 030-|wyd. w Łodzi oraz kartą 
827—15] ze pp a ——— |apter Jakób zgub. pasz-|! szport niemiecki. Łódź, |" wód osobisty, wydany | bisty, wyd, w Łodzi. 
cble do sprzedania: ||] r, wyd. oborową rocz. 1800, )2-8 
= p M prao *|% port rosyjski, wyd, wjKonstartynowsiea 75. w Łodzi. 778—8 804—3 o PEJA 
je mej tkalni ręcznej|” biurko, krzesełka, oto- Stopnicy. 803— 90—3] * Sa z 2 je! iono porfiel wraz z 
przyjmę zaraz osnowy |many, kredens i sypial-| ——— m | 7  jehowioz Elżbieta zgu- jjotanbiat Edward zgub paszportem i metryką 
na kika warsztatów (na; nła. Plosrkowska N 111, pogecheln Lejb zgubił piattanu Regina zgubiła biła paszport nie- paszport niemiecki, |urodzenia, wyd, w Kiel- 
Benedykta M 10] w podwórzu, IE wejścte.|U dowód osobisty, wyd.|! paszport niemiecki, | miecki, wydany w Ło-|wydany w Łodzi, tzn(caoh, na imię Helberg 
833—2 92—01w Łodzi. 92—3|wyd. w Łodzi. 91—3 I dzi, 862—3 {M 0342-12. 823--3 | Mordka Hersz. 90l—1 


EEEE ZOZ ZA EO S OOOO D RTZ 
OGŁOSZENIA è A aa a 10 Mx. za wiersz nonparelowy jedmoszpaitowy. Drobne; 3 Mk. sa wyraz, najmniej 30 M, 
„ Poszukiwanie pracy oraz zgubione dokumenty po 2 Mk. Nadesłane: przed tekstam 30 Mk., w tekście 
Bik., po t te 20 Mk, za wiersz momp. (str. 5 szp.), Nekrologi: 15 Mk. za wiersz nonp. (atr. 5 szp) 


Zaręczynowe | saślubinowe po Mk. 500 po tekście. Ža termin. druk ogł. i ollar adm. ńieodpowiade. 
W drakarni „Głosu Polskiego“ Piotrkowska 86 


* 


gpizenteld Arbur zga* - 


